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Nowoczesnym,  choć bardzo zwięzłym jes t  
„Podręczn ik  p ed a g o g ic zn y 44 ks.  Podolęfislde- 
go T. J. Omawia  on w osobn ych  roz dz ia łach  
wy c h o w an ie  f izyczne,  h ig jenę ,  k sz t a ł cen ie  
władz poznawczych,  w y chow an ie  moralne ,  
społeczne i oby wate lsk ie ,  p ro b lem  wychow a 
nia  z a k ła d o w e g o  i dzieci  an o rm a ln y ch .

W o s ta tn ich  l a t ach  r o z w in ę ła  się p e d a g o ­
giczna l i t e r a tu ra  religi jna,  za równo dla s t a r ­
szych,  j a k  dla dzieci.  W 1920 r. we Lwowie  
wyszła  p ra ca  Ks. Dr. Z. B ie l awsk ieg o  „P od­
s t aw y  w y c h o w an ia  re l i g i j n eg o 14. W ro k u  1934 
u k a z a ł a  się n a k ł a d e m  Bibl jo teki  religi jnej  w'e 
Lwowie,  „ P ed ag o g ik a  r e l i g i j n o - m o r a l n a 44 t e ­
goż ks.  Dra Z. B ie law sk ieg o ;  jes t to p o drę cz ­
nik  teore tyczny ,  z po szczególnem i  p r z y k ła ­
dami  ka te chezy .  O sobno  omaw ia  w y chow an ie  
młodzieży w okre s ie  doj rzewania ,  w y c h o w a ­
nie l i turgiczne,  eucha rys tycz ne,  p r z y g o to w a ­
nie do s a k r a m e n t ó w  św., k s z ta łc en ie  woli 
i sumienia.

Dla n a u c z a n i a  małych dzieci  b a r d zo  cen 
nym jest  pod rę czn ik  ks.  Dra  Młynarczyka,  
p. t. „ P o g ad an k i  re l ig i jne  z małetni  dz,iećmi“, 
w y d a n y  przez  k s i ęg a r n ię  św. Wojciecha w P o ­
znaniu.  Z a w ie ra  on wiele m a te r j a łu  p r z y k ł a ­
do w ego  i uwagi  dla wyc how aw ców .

W wydawnict wie  0 0 .  J ezu i tów  u k a j a ł o  
się „Dwadzieśc ia  lekc j k a t ec h i zm u  m e to d ą  
c z y n n ą 44, „Dla n a j m n i e j s z y c h 44, t łumaczenie  
z p o drę czn ika  Quineta .  — W w y c h o w an iu  li- 
t u rg icz nem  ba rd zo  pom o cn y m  je s t  p o d r ę c z ­
nik  Pii Górskie j  p. t. „W n asz y ch  kośc io ­
ł a c h 44 — p o g ad a n k i  i obrazk i  l i turgiczne.

P. A n n a  Pop ie lowa w swym a r ty k u le  
„O re l ig i jnem w y c h o w a n iu  ma łych  dziotu” 
(k lo ry  u k a z a ł  się w p ierw szy m  num e rz e  „So- 
d a l i s a 44 1935 r.), podkreś la ,  że na  tern w y c h o ­
w an iu  op ie ra  się wszystko.  Przy tacza  ona 
K s iąż kę C. Z y b e r k  P l a t e r :  Ki lka myśl i  o w y ­
c h ow an iu  w rodzinie.  W a r s z a w a  19031).

Do w ieku doj rz e w an ia  odnoszą  się z wy- 
daw nic t  0 0 .  Jezu i tów ks iążki  O, Sohi lgena:  
„0  czystość  m ło d z ieży 44 (zawie ra  wskazówki  
dla rodz iców na la ta  d o j rz e w an ia  młodzieży) ,  
dalej  tegoż a u t o r a :  „Ty i o n a 44, „On i t y “, 
K o n n a :  „Bądź czystym"4, T o t h a  „Młodzieniec 
z c h a r a k t e r e m 44, O. Urbana:  „Na wejśc ie
w ś w i a t 44, zw ra ca jące  się w p ro s t  do  m łodz ie­
ży. M ał a  b ro s z u r k a  ks.  W e ry ń s k ie g o  p. t. „Ną 
p ro g u  u ś w i a d o m i e n i a 44 (w y d a n a  u św. Woj­
c i echa  w Poznaniu) ,  to ba r d zo  ł adn ie  u jęte  
w sk az ó w k i  d la  m a tek  i wycho waw ców .  — f e s  
Km iec ika  „Pra k ty czne  w ycho wan ie  dziec i44, w y ­
d an e  we Lwowie ,  w 1928 r., jes t  ba rdzo  p o l e ­
cenia  godne,  zwłaszcza  odnośn ie  do wieku

1 Dla b ib l jo tek  m o in a b y  polecić p rzys tęp n e  i dobre 
k s iążk i w ychowaw cze 1) Mich. B randsl it tera: Z dośw iad­
czeń rodziców i nauczycieli.  Książe A tlas  1932, 2) H en­
ry k  Fritsch: Matko, dziecko twoje. K atow ice  1935.

dojrzewan ia .  Prof.  S te fa n  Schum an  w y d a ł  
zbiór  mater ja łów ,  p. t. „Świa topo gląd  m ł o ­
dzieży w ok re s ie  d o j r z e w a n i a 44. To o bsze rn e  
dzieło,  o k i lkuse t  s t ronach,  o p a r t e  jes t  na 
dz ienn ikach  i pam ięt n ikach  młodzieży.  W dzie­
le tern ks.  H. Weryński  om aw ia  przeżycia  r e ­
l igijne w ok re s ie  doj rzewania .  Pamiętnik i  te 
dow odzą  s łuszności  s t an o w isk a ,  k tó r e  w je 
d nym  a r ty k u le  za jmuje  zn an y  p e d a g o g  Foer-  
s ter .  (A r ty k u ł  ten  uk az a ł  się w ks iążc e  p. t. 
L ’Egl ise  et  1’E d u ca t io n  sexuBlle,  wydanej  
przez  p a r y sk ie  s tow arzyszen ie  „Associa t ion 
du m ar i a g e  c h r e t i e n ”, j ako  zbiór  r e f e r a t ó w  
VII. K ongrę śu  ąjjarodowegtjfl  o poszczególnych 
za g adn ien iac h  w y c h o w aw c zy c h  młodzieży  d o ­
ra s ta jące j  Od nośn ie  do teg o  za gadn ien ia  
poleca P o e r s t e r  p os tępow ać  nie wprost ,  tylko 
p o ś r e d n ią  me todą,  więc ćwiczyć m o ra ln e  siły 
c h a r a k t e r u ,  uk a z y w a ć  w p oci ąg a jącem  ś w ie t ­
l e . i d e a ł  p ra w d z iw eg o  mężczyzny,  prawdziwej  
kobie ty .  Nie tyle np.  mówić  o op ie ra n iu  się 
p o k u s o m  grzechu,  bo to nuży  i drażni ,  il&
0 odw ażnej  odpo rnośc i  j ednos tk i  wmbec w p ł y ­
wów życia zbiorowego ,  o n iezależności  cha 
r a k t e r u  i stałoiąci p rz ek o n ań  wobec o d d z ia ły ­
wan ia  danej  g r u p y  ludzi,  k t ó r a  n a s j ^ h c e  pod  
swój w pływ zaga rnąć .

Wszys tko,  co ro b im y  dla  w yro bien ia  w dzie­
cku odpornej ,  męskiej  p o s t aw y  w o b ec  cio­
sów losu,  czy a t a k ó w  choroby ,  przyczynia  się 
za razem  do w y c h o w an ia  odpornośc i  moralne j .  
Do za po biegawczej  metody  F o e r s t e r a  należy 
też przyzwy cz ajan ie  do m yś len ia  o d rugich
1 w y ra b ian ie  poczucia  odpowiedzia lności  
w iasn e  czyny. Nie na leży wi§& dyspenzow ać  
dzieci  od  wszelkich  s t a ra ń  o d o m o w n ik ó w ,  
i nie należy zbytnio  dbać  o przy jemności  
spo r t ow e ,  bo to r o z w i j a .,'egoizm oso b i s ty ch  
namiętności .  Do o p an o w a n ia  się przez  s u ­
m ien n ą  ko n t ro l ę  sw y ch  czynności  m ożna  p r z y ­
zwyczajać  przez  za d aw a n ie  danej  p ra cy  f izy­
cznej i żądan ie  w y k a zan ia  się jej wynikiem.  
Tej m e tody  używ ają  w n i ek tó ry c h  z a k ł a d a c h  
po p ra w czy c h  w Japonj i .

W szys tk ie  podręczn ik i  w ychow aw cze  k ł ad ą  
nąc isk  raczej  na  w y ro b ie n ie  woli, niż n a  po ­
g łęb ien ie  wi^dzy™o przedmiocie  u ś w i a d o m i e ­
nia. Pod ają  też u w a g ę /  k t ó r ą  p o tw ie rdza ją  
p r z y k ła d y  i w yznan ia  młodzieży,  że w tym 
k ry z y s ie  uczuć i woli,  gd y  chwieje  się z a u fa ­
nie we w ł a s n e  s i ły  i zaufan ie  do ro dz i ­
ców, w tern zapoznan iu  się z w ł a s n ą
swoją  w e w n ę t r z n ą  biedą ,  na jw ięk sz ą  p o ­
m ocą  może  być n a b o ż eń s tw o  do Matki  Najśw.  
J e s t  to wiek idea l i zm u i wiek szczególnie  po ­
t r zeb u jący  o pa rc ia  się o wyższe  sity. I s tąd 
należy podn ieść  w ychow aw cze  znaczenie  or- 
ganizacyj  re l ig i jnych,  w szkole,  czy poza  s zk o ­
łą.  Rola w y c h o w aw c ó w  s ta je  się w tym  okre-

■) Editiong M ariage et Fam ilie  86, ru e  de Gergovie, 
Parig.


